
Psalm 3 
 
1. Psalm Dawida, uciekającego przed swoim synem Awszalomem.  
2. O Haszem! Jak liczni są moi wrogowie! Zbyt wielu powstaje przeciwko mnie.  
3. Zbyt wielu jest skłonnych powiedzieć o mojej duszy: Od Boga, sędziego, nie ma już 
dla niej ratunku. Na wieczność! 
4. Ale Ty, Haszem, pozostajesz moją tarczą, moją sławą i nawet teraz mą głowę 
podnosisz.  
5. Gdy głośno wołam do Haszem – On ze Swojej świętej góry już mnie wysłuchał. Na 
wieczność! 
6. Kładę się, śpię i znowu wstaję, bo Haszem mnie wspiera.  
7. Nie boję się dziesiątków tysięcy, napierających na mnie ze wszech stron.  
8. Powstań, Haszem! Ratuj mnie, mój Boże! Bo Ty w policzek uderzyłeś moich 
gnębicieli. Zęby nikczemników strzaskałeś.   
9. W Haszem ratunek! Twoje błogosławieństwo jest nad Twoim ludem. Na wieczność! 
 
 
 
 
Wszelkie prawa zastrzeżone. To tłumaczenie jest wersją roboczą, przeznaczoną wyłącznie do użytku podczas 
wykładów w Internetowej Jesziwie Pardes. 
 
 
 
 


